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Stażystka Ewelina 
Kudlewska (fot.)
 
Czy staż w Biurze Rachunko-
wym D.Wysocka spełnił twoje 
oczekiwania?

Tak, dzięki niemu dowiedzia-
łam się wielu ciekawych i nie-
znanych mi rzeczy. Na pewno 
miał wpływ na moje umiejętno-
ści. Dzięki temu, czego nauczy-
łam się w szkole, potrafiłam od-
naleźć się na tym stażu. Nauka 
w ZSR w Sokółce dużo mi dała.

Czy według ciebie po tym stażu 
łatwiej może być z rozpoczę-
ciem pracy?

Na pewno, dlatego że pierwsze 
lody zostały już przełamane. 
Człowiek inaczej do tego pod-
chodzi. Wie, jak to wygląda od 

Wakacyjne staże uczniów w ramach projektu
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strony pracodawców. Już na pew-
no nie będzie takiego stresu.

Czy zamierzasz podążać nadal 
w kierunku, który wybrałaś?

Tak, gdybym nie zamierzała, nie 
kształciłabym się. Nie zamierzam 
od razu skakać na głęboką wodę, 
ale z czasem chciałabym jak naj-
ściślej pracować zgodnie z wy-
kształceniem.

Jeśli byłaby możliwość uczestni-
czenia w podobnym projekcie, 
skorzystałabyś z niej ponownie?

Tak, jak najbardziej.

Opiekunka stażu -
Dominika Wysocka,
Biuro Rachunkowe
 
Jak pani wspomina staż Eweliny?

Bardzo dobrze. Była solidnie 
przygotowana, dużo wiedziała. 
Znała dokumenty związane z 
księgowością. Świetnie poruszała 

się w programach komputero-
wych, na których pracujemy.

Czy podczas stażu Ewelina miała 
kontakt z klientem?

Tak, chociaż głównie przysłuchi-
wała się moim rozmowom z pe-
tentami, ponieważ nie ma jeszcze 
aż takiego doświadczenia, żeby 
mogła przeprowadzać je sama. 
Jednak była uważna i dopytywała 
o sprawy, które ją nurtowały. Sta-
rałam się wyjaśniać jej wszystko 
na bieżąco.

Chętnie uczestniczy pani w ta-
kich projektach?

Oczywiście, to bardzo korzystne 
rozwiązanie zarówno dla pra-
codawców, jak i młodych ludzi 
chcących się kształcić.

Opr. P.A. Zalewska

	 Powiat Sokólski realizuje 
projekt „Uczniowie i nauczyciele 
Powiatu Sokólskiego podstawą 
konkurencyjnego rozwoju pod-
laskiej gospodarki”. Jego celem 
jest organizacja staży i praktyk 
w latach szkolnych 2016/17 i 
2017/18 dla 249 uczniów i 5 na-
uczycieli / instruktorów prak-
tycznej nauki zawodu ze szkół 
ponadgimnazjalnych, dla któ-
rych organem prowadzącym 
jest Powiat Sokólski. Wartość 
projektu wynosi 999 198,46 zł, 
z czego 949 238,46 zł pochodzi 
z dofinansowania z Regional-
nego Programu Operacyjnego 
Województwa Podlaskiego na 
lata 2014-2020.    
	 W ramach projektu pod-
czas tegorocznych wakacji 
uczniowie odbyli staże u pra-
codawców, zgodnie z kierun-
kiem swojego kształcenia, za 
które otrzymali wynagrodze-
nie. W projekcie udział brali 
uczniowie z Zespołu Szkół w 
Suchowoli,  kształcący się w 
zawodach technik handlowiec 
i tech. rolnik, z Zespołu Szkół 
Zawodowych w Sokółce – tech. 
informatyk, tech. usług fryzjer-
skich, tech. mechanik, z Zespo-
łu Szkół Rolniczych w Sokółce 
– tech. hotelarz, tech. rolnik, 
tech. żywienia i usług gastro-
nomicznych, tech. ekonomista. 
Dzięki udziałowi w projekcie 
uczniowie mieli możliwość na-
bycia nowych umiejętności i 
kompetencji, a także zarobienia 
swoich pierwszych pieniędzy.

	 Po raz ósmy uczest-
niczyliśmy w nabożeń-
stwie w intencji Ofiar Ka-
tastrofy Smoleńskiej. Po 
mszy św. w Kościele pw. 
św. Antoniego w Sokółce 
duchowni, mieszkańcy 
Sokółki, przedstawiciele 
Zarządu Powiatu Sokól-
skiego, samorządowcy, 
reprezentanci służb mun-
durowych udali się pod 
pomnik upamiętniający 1. 
rocznicę katastrofy. Tam, 
po odśpiewaniu Hymnu 
Polski, przemówieniach i 
wspólnej modlitwie złożo-
no wiązanki kwiatów oraz 

zapalono znicze w hołdzie i 
na znak pamięci o ofiarach 
tragedii. Powiat Sokólski 
reprezentowali Członkowie 
Zarządu Powiatu: Kazimierz 
Łabieniec i Krzysztof Szcze-
biot. W imieniu Starosty 
Sokólskiego Piotra Rećko 
głos zabrał przedstawiciel 
Zarządu Powiatu Kazimierz 
Łabieniec:
	 „Spotykamy się tutaj 
już po raz ósmy, żeby powie-
dzieć: 'pamiętamy o Was'. 
My, mieszkańcy powiatu 
sokólskiego pamiętamy o 
pasażerach i pracownikach 
rządowego tupolewa, który 

rozbił się pod Smoleńskiem. 
Pamiętamy, że polecieli do 
Katynia w geście patrioty-
zmu, w 70. rocznicę zbrod-
ni sowieckiej dokonanej 
na obywatelach polskich w 
lasach katyńskich w 1940 
roku. To im tragicznie zmar-
li przedstawiciele Narodu 
Polskiego mieli złożyć hołd 
i dać świadectwo pamięci.
    Pozostaje nam mieć na-
dzieję, że ten pomnik posta-
wiony tu w pierwszą roczni-
cę katastrofy wspomoże 
kiedyś naszych potomków 
w rozumieniu sensu nauki o 
historii i sensu patriotyzmu. 
Zadbajmy także, by pamię-
tali oni, że pod Smoleńskiem 
zginęli ludzie wielcy, którzy 
mieli w sobie ogromny po-

tencjał i możliwości, którzy 
mogli wiele dokonać, a nie 
zdążyli...
    Jedną z takich osób był 
Piotr Nurowski – prezes Pol-
skiego Komitetu Olimpij-
skiego, miał złożyć wieniec 
na grobach zabitych w Ka-
tyniu, wśród których można 
było znaleźć też olimpijczy-

"Pamiętamy o Was"

„Centralne Obchody VIII Rocznicy Katastrofy Smoleń-
skiej. Nie Mogło Nas Tu Zabraknąć” Czytamy na profilu 

fb Starosty Sokólskiego Piotra Rećko.

ków. To jego imię nosi dziś 
stadion miejski w Sokółce.”
	 Reprezentanci Zarządu 
Powiatu Sokólskiego: Sta-
rosta Piotr Rećko i Alicja 
Rysiejko wraz z grupą pra-
cowników Starostwa, Prze-
wodniczącym Rady Miej-
skiej w Sokółce - Danielem 
Supronikiem i radnymi 

Rady Miejskiej w Sokółce 
uczestniczyli w central-
nych obchodach rocznicy 
Katastrofy Smoleńskiej w 
Warszawie, podczas któ-
rych na pl. Piłsudskiego 
został odsłonięty pomnik 
upamiętniający ofiary tego 
tragicznego wydarzenia.

Patrycja A. Zalewska
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	 Pani profesor, jaki jest zakres tematyczny dzisiej-
szych zajęć? Czego uczy się młodzież?
Uczniowie pogłębiają wiedzę  w zakresie obsługi pro-
gramu finansowo-księgowego oraz magazynowo-
-sprzedażowego. Są to programy, na których uczniowie 
zdają egzamin potwierdzający ich kwalifikacje w zawo-
dzie technik–ekonomista.
	 Czy udział w takich zajęciach będzie procentować 
w przyszłości?
Dzięki znajomości tych programów młodzież będzie 
miała większe szanse na zdobycie pracy po ukończe-
niu szkoły i zdobycie certyfikatu. Ekonomię spotykamy 
wszędzie, więc na pewno im ta wiedza się przyda. Na 
pewno dzięki temu uda im się odnaleźć wśród „papie-
rów” w życiu dorosłym. Nieważne, czy będą oni praco-
wać w biurze czy sklepie, młodzi będą mieli do czynie-
nia z ogromną ilością dokumentów.
Uczeń Kamil Makuła
	 Jak wrażenia?
Na pewno pomoże nam to zdać zbliżający się egzamin i 
uzupełnić wiedzę z lekcji.
Nie jest ciężko zostawać po lekcji?
I tak musimy się tego nauczyć. Ogólnie, wyniosłem z 
zajęć pozytywne wrażenia. W dodatku jest dobra at-
mosfera.
	 Gdyby o zajęcia spytał Twój kolega, co byś mu 
powiedział?
Zajęcia pomagają, na lekcjach jest trochę trudniej przy-
swoić wiedzę. Tutaj podchodzi się do każdego bardziej 
indywidualnie.
Uczennica Sylwia Laskowska
	 Czy jesteś zadowolona z zajęć?
Oczywiście. Pomogą mi utrwalić wiadomości, które 

pn. „Kompetentni i wykwalifikowani”
Ruszyły zajęcia w ramach projektu

	 Powiat Sokólski realizuje projekt 
pn. „Kompetentni i wykwalifikowani”. 
Jest on współfinansowany ze środków 
Unii Europejskiej i realizowany w ra-
mach Regionalnego Programu Opera-
cyjnego Województwa Podlaskiego na 
lata 2014–2020, Oś priorytetowa III 
Kompetencje i Kwalifikacje, Działanie 
3.3 Kształcenie zawodowe młodzieży 
na rzecz konkurencyjności podlaskiej 
gospodarki, Poddziałanie 3.3.1 Kształ-
cenie zawodowe młodzieży na rzecz 
konkurencyjności podlaskiej gospodar-
ki - poza ZIT BOF. Całkowita wartość 
projektu wynosi 1 006 375 zł, z czego 956 
056,25 zł pochodzi z dofinansowania z 
Regionalnego Programu Operacyjnego 
Województwa Podlaskiego na lata 2014-
2020. Projekt realizowany jest w okresie 
od 1.09.2017 r. do 30.06. 2019 r.

Biuro Projektu:
Starostwo Powiatowe w Sokółce

Marsz. J. Piłsudskiego 8 16-100 Sokółka
pokój nr 64, tel. 85 711 08 21, 

fax 85 711 20 08.
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	 Z początkiem kwietnia w 5 szkołach prowadzących 
kształcenie zawodowe ruszyły zajęcia dodatkowe z jęz. an-
gielskiego i technologii informacyjno–komunikacyjnych 
(ICT) oraz dodatkowe zajęcia wyrównawcze z przedmio-
tów ogólnokształcących i zawodowych. Zajęcia prowadzo-
ne są w ramach projektu „Kompetentni i wykwalifikowani”, 
którego beneficjentem jest Powiat Sokólski.
    11 kwietnia mieliśmy okazję gościć w ZSR im. mjr. H. 
Dobrzańskiego - Hubala w Sokółce na  zajęciach ekono-
micznych z kwalifikacji A.35, które prowadziła Barbara 
Czechowicz.

zdobywam na lekcjach, oraz na-
uczyć się nowych rzeczy, które 
przydadzą mi się w życiu.
	 Polecasz taką formę nauki 
koleżankom i kolegom?
Tak, uważam, że są bardzo po-
mocne. Możemy poświęcić wię-
cej czasu na naukę przedmiotu, 
który nas interesuje, a na naukę 
którego nie wystarcza czasu w 
czasie zajęć lekcyjnych… 45 min. 
to jednak mało. To na pewno bę-
dzie procentować w przyszłości.
Uczennica Alicja Markowska
Co możesz powiedzieć o zaję	
ciach?
Zajęcia oceniam bardzo pozy-
tywnie, są prowadzone w sposób 
bardzo zrozumiały, każdy z nas 
przyswaja bez problemu wiedzę 
i każdy może się czegoś nowego 
nauczyć.
         Czego więc się dziś nauczyłaś?
Zakładać kartoteki kontrahen-
tów, towarów, wiem, jak może 
funkcjonować firma, gdybym zo-
stała przedsiębiorcą.
    W roku szkolnym 2017/18 za-
planowano przeprowadzenie 128 
h zajęć z jęz. angielskiego, 98 h 
zajęć z ICT, 70 h zajęć z przed-
miotów ogólnokształcących i 69 
h zajęć z przedmiotów zawodo-
wych. Dla 35 uczniów biorących 
udział w projekcie zostaną rów-
nież sporządzone Indywidualne 
Plany Działania. opr. P. Białomyzy

opr. Grzegorz 
Ryżewski*

Miejsca mnienia z czasów I wojny 
światowej zostawił ks. Józef 
Lipiński, proboszcz nowod-
worski (1915-1932, zm. 1933 
roku, pochowany na cmenta-
rzu przykościelnym), świadek 
i uczestnik tych trudnych cza-
sów: "W ostatnich czasach, w 
roku 1918 i 1919 grasowały 
epidemie tyfusu, hiszpanki i 
ospy czarnej. Umierało cho-
rych po kilka dziennie, w nie-
które dni wzywano probosz-
cza dla kilkunastu chorych. 
Epidemia szerzyła się wsku-

tek zniszczenia i zubożenia 
wiosek przez wojnę świato-
wą, wybuchłą w 1914 roku. 
Niemcy, zaborcy zajęli parafię 
w roku 1915, dnia 15 sierpnia, 
w dzień Wniebowzięcia Mat-
ki Bożej. W kościele urządzili 
szpital dla rannych, który 
mieścił się dwa tygodnie. Pro-
boszcz miejscowy, ks. Hilary 
Daniłowicz wyjechał przed 
najściem Niemców za Ro-
sjanami, opuścił parafię bez 
żadnej opieki i wyjechał do 
Rosji. Parafianie przestrasze-

Bieniowce (gm. Nowy Dwór)
	 Bieniowce to jedna z 
najstarszych wsi Sokólsz-
czyzny. Powstała podczas 
kolonizacji włości nowod-
worskiej, która miała miej-
sce w 1. poł. XVI w., a może 
nawet i w końcu XV w. Jej 
nazwa  wywodzi się od na-
zwy osobowej „Bień”, co z 
litewskiego można przetłu-
maczyć jako „Wilkoń”. W 
1578 r. król Stefan Batory 
nadał 33-włókowe Harasi-
mowicze swojemu kawal-
katorowi Scipionowi Cam-
po. Jego syn, także Scypion, 
odziedziczył tę wieś, na co 
otrzymał potwierdzenie 
monarchy 19.07.1582 r. 
Przy tej okazji dowiaduje-
my się również, iż wcześniej 
otrzymał on na zachodnim 
skraju włości nowodwor-
skiej nadanie wsi: Stocka, 
Jaczna, Grodziszczan, Bie-
niewicz (nasze Bieniowce) 
i Tabeńszczyzny (później-
szy Różanystok). Wieś 
opisana jest już w 1578 r. 
jako należąca do dworu w 
Nowym Dworze, a zatem 
skarbowa, nienadana jesz-
cze Scypionom. W 1775 r. 
wieś należała do klucza no-
wodworskiego i posiadała 
18 domów. Ale już w 1789 r. 
było tu aż 31 domów, w któ-
rych mieszkało 131 osób. W 

1784 r. pleban nowodworski 
zapisał „Bieniowce wieś tych-
że dóbr stołowych ekono-
miczna do klucza nowodwor-
skiego należąca, leży między 
południem i zachodem mila 
mała od Nowego Dworu”. W 
1786 r. istniała tu karczma tak 
opisywana: „Karczma w Bie-
niowcach słomą kryta z sienią 

małą, wrotami dranicznemi i 
drzwiami na biegunach, do 
izby i komory drzwi na biegu-
nach dwoje. Okien trzy, piec 
z kafel szarych i krzyżowy z 
cegły. Pułap z tarcic. Browar 
zrujnowany”. Mieszkali tu w 
tym czasie następujący go-
spodarze (nazwiska zapisuję 
w oryginalnym języku źró-
dła, więc mogą się trochę róż-
nić od współczesnych): Jan 
Ruducha, Franciszek Skomin, 
wójt Józef Szymanowski, Be-
nedykt Ruducha, dziesiętnik 

Paweł Ruducha, Mateusz An-
drukiewicz, Jakub Ruducha, 
Jan Andrukiewicz, Marcin 
Hrycel, Jerzy Hrycel, Bene-
dykt Maximowicz, Tomasz 
Hrycel, Franciszek Andrusz-
kiewicz, Bałtro: Bienkiewicz, 
Kazimierz Kuczyński, Stefan 
Skomin, Szymon Korzeniew-

ski, Andrzej Bołkun, Jakub 
Hryncel, Franciszek Truś, Fi-
lip Andrukiewicz, Jakub So-
bolewski, Wincenty Skomin, 
Kazimierz Andruszkiewicz, 
Stanisławowa Marcinowa 
wdowa, Jan Małyszko, Józef 
Bienkiewicz, Florian Augu-
stynowicz, Jan Olszewski, 
Mikołaj Cyt Młodzian. W 
1866 r. było tu 35 domów, zaś 
przed I wojną światową aż 60 
domów.
Niezwykle ciekawe wspo-

ni i bezradni zaczęli masowo 
wyjeżdżać za proboszczem, 
całe wioski i miasteczko opu-
stoszały. Po przejściu frontu 
znaczna część ich wróciła na 
swoje siedziby, zawdzięczając 
księdzu Franciszkowi Hryn-
kiewiczowi, który pochodził 
z Nowego Dworu i był w ten 
czas kapelanem sióstr nazare-
tanek w Grodnie. Wychodził 
on na ulice miasta Grodna 
na spotkanie nowodworskich 
parafian, których upominał, 
aby dalej nie jechali, prze-
czekali w Grodnie i wracali 
do swych wiosek, co wielu i 
tak uczyniło. Jednak około 
1600 osób tułało się po Ro-
sji. Była to krzyżowa dla nich 
droga, którą usiali masowo 
trupami dzieci i starców. Po 
długiej tułaczce żyjący zaczę-
li wracać 1918 i 1919 roku. 
Przyjechawszy na miejsce 
rodzinne, znaleźli zgliszcza i 
popioły, ponieważ kozacy ro-
syjscy palili opustoszałe wio-
ski. Były spalone wioski Ko-
niuszki, Sopoćkowce, Jaginty, 
Rogacze, Podziatle, Tomasze, 
częściowo Chworościany, Si-
ruciowce, Butrymowce i w 
Nowym Dworze kilka stodół 
Juryzdyki; zaś Bielany, Saniki, 
i Strzelczyki rozebrane i spa-
lone od frontu II. Powracająca 
ludność zaczęła sobie dawać 
rady w pozostałych domach. 
Trafiało się, że mieszkało po 
cztery rodziny, inni budo-
wali na swoich zgliszczach 
ziemlanki i tam zamieszki-

wali. Nawet po dwunastu 
latach teraz wielu jeszcze 
mieszka. Z powodu takiej 
niedoli szerzyły się rozma-
ite epidemie i zarazy. W 
czasie przemarszu wojsk i 
odstępowania Rosjan były 
bojowe fronty na rzece Bie-
brzy aż do wsi Jaginty przez 
dwanaście dni, 15 sierpnia 
tegoż roku na rzeczce Si-
drzańce. Rosjanie uciekali 
jak najwięksi tchórze i II 
front oddali bez żadnego 
wystrzału armatniego. W 
ślad za przejściem fron-
tu cała parafia była usia-
na mogiłami rosyjskimi i 
trochę niemieckimi. Przy 
kościele, na cmentarzu w 
rogu rynku pogrzebano 48 
zabitych Rosjan i 30 Niem-
ców. Także przy krzyżu 
jubileuszowym pogrze-
bano dwie dziewczyny z 
Bieniowców i z kolonii Ro-
gacze, zastrzelonych Niem-
cami przy rabunkach.”  We 
wrześniu 1943 r. żandar-
mi niemieccy rozstrzelali 
4 Żydów schwytanych w 
Bieniowcach. Zwłoki ofiar 
pochowano na cmenta-
rzu żydowskim w Nowym 
Dworze. Cmentarz ten zo-
stał następnie zlikwidowa-
ny przez Niemców, głazy 
nagrobkowe przerobiono 
na tłuczeń do naprawy 
dróg.

Dawna Sokólszczyzna

*Główny Specjalista 
w Narodowym Instytucie 

Dziedzictwa
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Artur z  Diamentowym Indeksem AGH!
strefa

GMO i czekolada…

EDU
Artur Lapata - uczeń  kl. II d Liceum Ogólnokształcą-
cego im. M. Kopernika w Sokółce uzyskał tytuł FINA-
LISTY XI Ogólnopolskiej „Olimpiady o Diamentowy 
Indeks AGH” w Krakowie, z przedmiotu geografia z 
elementami geologii. Jako finalista olimpiady, po zdaniu 
matury  może zostać przyjęty poza rekrutacją  na jeden 
z kierunków  Wydziału Geologii, Geofizyki i Ochrony 
Środowiska Akademii Górniczo-Hutniczej w Krako-
wie, jeśli będzie zainteresowany studiami na tej uczelni. 
GRATULUJEMY! Życzymy młodemu geografowi suk-
cesów w konkursach i olimpiadach w przyszłym roku 
szkolnym. Danuta Lewczuk, nauczyciel geografii

poPisanki w Janowie

21 marca pedagog Poradni Psychologiczno–Pedagogicznej w Sokółce – p. Marta Szutko 
– Biernacka przeprowadziła w klasach IV Tm i IV Tfi zajęcia z doradztwa zawodowego. 
Uczniowie dowiedzieli się o możliwych drogach i ścieżkach kariery zawodowej, proble-
mach na rynku pracy, zastanowili nad własnymi wyborami życiowymi. Życzę wszystkim 
uczniom kończącym szkołę - jak najwłaściwszych dróg, po których będą kroczyć, mądrości 
w podejmowaniu decyzji oraz zadowolenia i satysfakcji z powziętych działań.I.Garkowska

27 marca w ZS CKR w Janowie odbyło 
się rozstrzygnięcie i podsumowanie 
konkursu „Pisanka” zorganizowanego 
w 3 kategoriach– szkoły podstawowe, 
gimnazja i szkoły ponadgimnazjalne. 
W konkursie udział wzięli uczniowie 
Zespołu Szkół Zawodowych w Sokół-
ce: Maciej Kiemiesz – I Tm, Klaudia 
Łysik – I Tfi, Ewa Narel i Angelika 
Tober – obie z II Tfi. Jury wyróżniło 
pisankę wykonaną przez Maćka Kie-
miesza. Maćkowi i dziewczynom gra-
tulujemy zdolności, pomysłu i cier-

Rozmawiali o ścieżkach kariery

pliwości przy wykonaniu przepięknych ozdób 
wielkanocnych!

Elwira Zabłocka, Izabela Garkowska

a potem pisanki. Uczniowie 
Zespołu Szkół Zawodowych 
w Sokółce mieli możliwość 
uczestniczenia w warsztatach, 
podczas których powstawa-
ły piękne, kolorowe pisanki, 
czyli jajka ozdabiane metodą 
woskową (batikową).  Zainte-
resowanie było bardzo duże, 
niestety nie było możliwości, 
aby wszyscy chętni mogli w 
nich uczestniczyć. Warsztaty 
poprowadziła Teresa Wyszyń-
ska, w domu której tradycja ta 
jest przekazywana z pokolenia 
na pokolenie. Za pomocą pi-
saczka (patyczka z igłą) nakła-
dała kolejne warstwy wosku, 
po których zanurzała jajko w 
barwnikach. Najważniejsze 
jest, aby zaczynać barwić jajko 
od kolorów najjaśniejszych, a 
kończyć na najciemniejszych. 

Następnie jajko odkłada się do wyschnięcia i usuwa wosk, 
opalając lekko nad płomieniem świecy. Efektem takiej 
pracy są piękne, misterne, wielokolorowe pisanki. Chętni 
w ciągu 30 min wykonywali jedno jajo, tym bardziej jeste-
śmy pełni podziwu, że pani Teresa w tym roku wykonała 
ich aż 450. Niestety, coraz mniej osób zna tę technikę i 
często ze zwykłej wygody sięga się po barwniki dostępne 
w sklepach. Brakuje chwili zadumy nad Męką Pańską, a 
czas, w którym wykonywano pisanki, właśnie temu służył.  
Serdecznie dziękuję pani Teresie oraz Danielowi, a także 
wszystkim, dla których tradycja nie jest obojętna.

ZSZ w Sokółce

Uczennice Zespołu Szkół 
Zawodowych w Sokółce  
z klas II TFI (Ewa Narel, 
Angelika Tober, Joan-
na Bartulewicz, Wioleta 
Mozelewska) oraz I TFI 
(Klaudia Łysik) oraz nasz 
fotograf - Adrian Borkow-
ski (I TFI) wzięli udział w 
zajęciach organizowanych 
przez Wyższą Szkołą Me-

III Powiatowy Festiwal Pieśni i Poezji Patriotycznej 
	 „Dzisiejsze spotkanie 
to 3. edycja Festiwalu, któ-
ry, miejmy nadzieję, trwale 
wpisał się w kalendarium 
imprez naszego powia-
tu. Dzisiejsza uroczystość 
nie byłaby kompletna bez 
pieśni bliskiej sercu każ-
dego Polaka. Ta pieśń to 
«Mazurek Dąbrowskiego», 
hymn niepodległego pań-
stwa polskiego. Prosimy 
wszystkich o powstanie.“ 
Tak rozpoczął się Powiato-
wy Festiwal Pieśni i Poezji 
Patriotycznej w Zespole 
Szkół Rolniczych w So-
kółce. Dyrektor Anna D. 
Cilulko po przywitaniu 
uczestników, ich opieku-
nów, gości, nauczycieli i 
uczniów, zwróciła się do 

zebranych: „Jest to spotka-
nie, które organizujemy w 
kwietniu, miesiącu pamięci 
narodowej po to, żeby wspo-
minać o wydarzeniach, które 
miały miejsce na przestrzeni 
naszych dziejów. Również 
po to, aby się spotkać i zapre-
zentować swoje talenty. Jeśli 
chodzi o ideę tego festiwalu, 
myślę, że wszystkim, a głów-
nie młodzieży, najłatwiej 
wyrazić swoje uczucia pa-
triotyczne w formie pisanej, 
mówionej, śpiewanej. Stąd 
też pomysł na Festiwal. Pa-
triotyzm to nie tylko walka, 
patriotyzm to także praca, 
twórczość, a nawet pamięć 
o tych wszystkich wydarze-
niach, które miały dawniej 
miejsce. Dzisiaj właśnie 

mamy taką lekcję historii i 
pamięci.“
	 „Kwiecień to rocznica 
mordu dokonanego przez 
radzieckie NKWD na pol-
skich oficerach w Katyniu, 
to tragiczna katastrofa pod 
Smoleńskiem. To również 
ważny miesiąc dla naszej 
szkoły, związany z rocznicą 
śmierci patrona szkoły mjr. 
Henryka Dobrzańskiego - 
Hubala“ - mówili prowadzą-
cy Festiwal. Kolejne występy 
były przeplatane krótkimi 
prezentacjami wydarzeń i 
osób istotnych dla historii 
naszego kraju. W tegorocz-
nym Festiwalu Pieśni i Po-
ezji Patriotycznej pod patro-
natem Starosty Sokólskiego 
Piotra Rećko wzięło udział 6 

Na początku było jajko….

dyczną w Białymstoku. Podczas wykładu uczniowie dowiedzieli się, że GMO to nie tylko 
zagrożenia, ale także korzyści płynące z wykorzystania takich produktów. Niestety nie ma 
odpowiedniej ilości badań na temat tego, w jaki sposób oddziałują one na organizm czło-
wieka. A miłośnicy czekolady za każdym razem, kiedy sięgają po jej kawałek, spożywają 
także GMO, ponieważ lecytyna sojowa wykorzystywana przy jej produkcji pochodzi od 
soi zmodyfikowanej genetycznie. Po wykładzie odbyły się warsztaty, w których można 
było stworzyć własne mydło, wykorzystując do tego zarówno barwniki, aromaty, jak i 
zioła. Zajęcia nie dość, że przyjemne, to i pożyteczne, bo uczniowie mieli także możliwość 
zbadania pH różnych substancji. ZSZ w Sokółce 

szkół, 26 uczestników, któ-
rzy przedstawili 16 utworów 
poetyckich i śpiewno-mu-
zycznych. Przygotowaniem 

wydarzenia zajęli się Da-
riusz Żołądkowski i Beata 
Olszewska-Białobłocka z 

Zespołu Szkół Rolniczych 
w Sokółce.

Patrycja A. Zalewska
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Igłą malowane... 
URSZULA RYSZKIEWICZ

	 Urszula Ryszkie-
wicz, rocznik '85, miesz-
kanka Dąbrowy Biało-
stockiej, absolwentka 
kulturoznawstwa, chwi-
lowo bez etatu, sama o 
sobie mówi, że maluje 
igłą… i wcale nie robi 
tatuaży, tylko 
wyszywa, a po 
inspiracje sięga 
do świata muzyki 
i poezji. W wol-
nych chwilach, 
jeśli akurat nie 
haftuje – gotuje, 
szlifuje języki 
obce, pisze wier-
sze lub minikry-
minały…

Skąd się wzięło haftowanie 
w Pani życiu?

	 Haftem zaraziła mnie 
moja mama. Bardzo mi się 
podobały jej prace i posta-
nowiłam sama spróbować 
coś wyhaftować. Początki 
były trudne. Prace nie były 
idealne. Portrety formatu 
A4 zajmują mi od jednego 
miesiąca do dwóch. Jest to 
mozolna i mrówcza praca, 
ale efekty końcowe wyna-
gradzają trud haftowania.

    Tematyka Pani prac jest 
bardzo szeroka, ale rzadko 
sięga Pani po charaktery-
styczne dla haftu pejzaże 
czy postaci świętych, za 
to powtarzają się – posta-
ci świata muzyki, cytaty 
z piosenek… chyba lubi 
Pani piosenkę poetycką – 
bo portretu doczekał się 
i Leonard Cohen, i Grze-
gorz Turnau, i Janusz 
Radek, i Ryszard Riedel, i 
Kasia Kowalska...

	 Muzyka towarzyszy mi 
już od najmłodszych lat, gdy 
miałam 10 lat - polubiłam 
muzykę Grzegorza Turnaua 
i Kasi Kowalskiej. Słuchałam 
piosenek tych artystów na 
kasetach magnetofonowych.
	 Jestem osobą, która 
lubi robić coś inaczej niż 
wszyscy. Oczywiście, tworzę 
prace o tematyce okazjonal-
nej (ślub, Boże Narodzenie 
czy Wielkanoc), ale głównie 
jest to muzyka. Wiele osób 
rysuje portrety muzyków, 
ale haftowanych nie ma tak 
dużo i to jest nisza na ryn-
ku, którą zapełniam. Haftuję 
prace szczególnie dla swoich 
znajomych. Udało mi się 
także wręczyć dwa portre-
ty Januszowi Radkowi oraz 
jeden gitarzyście Grzegorza 
Turnaua - Jackowi Króliko-
wi.

Ostatnio zrobiła Pani 'krzy-
żykiem' Kasię Kowalską, 
która odwiedzi Dąbrowę… 
to na prośbę fanów czy wła-
sna inicjatywa?

	 Portret Kasi Kowalskiej 
haftowałam dla koleżanki z 
Białegostoku, która też lubi 
jej muzykę, tak jak i ja. Jakiś 
czas temu dołączyłam do 
grupy fanów Kasi Kowal-
skiej, prowadzę także grupę 
fanów Grzegorza Turnaua 
na Facebooku i tam znajduję 
chętnych na swoje prace.

Haftowanie to forma relak-
su, medytacji?

	 Haft jest dla mnie od-
skocznią od szarej rzeczywi-
stości oraz uspokaja mnie. 
Uwielbiam dawać radość in-
nym swoimi pracami. Haft 
to nie tylko pasja, ale też styl 
życia.

Zadziwiająca jest precyzja 
i i szczegółowość Pani prac 
-  proszę opowiedzieć trochę 
o stronie technicznej?

	 Swoje prace opieram 
często na wzorach z gazet o 
rękodziele oraz ze zdjęć do-
stępnych w Internecie, które 
przerabiam programem do 
haftu. Dzięki temu otrzymu-
ję schemat wzoru, ilość oraz 
kolory mulin. Dzięki temu 
programowi do haftu mogę 
robić obrazki, które nie są 
ogólnie dostępne.

Chętnie wspiera Pani akcje 
charytatywne?

	 Uwielbiam sytuacje, w 
których dzięki mojej pasji 
mogę pomagać innym lu-
dziom. Jakiś czas temu wy-
konałam prace na licytacje 

dla chorego chłopca oraz 
dziewczyny Marty, która 
zbierała pieniądze na reha-
bilitację.

Kto najczęściej zamawia 
haftowane prezenty?

	 Moje prace najczęściej 
zamawiają znajomi i przyja-
ciele. Czasem lepiej podaro-

wać coś wykonanego ręcz-
nie niż kupionego w sklepie 
Made in China, zwłaszcza że 
obserwujemy teraz  powrót 
do rękodzieła ludowego. Ta-

kie prace mają duszę, na-
wet jeśli nie są wykonane 
idealnie.

Dziękuję za rozmowę.
Aneta Tumiel

Starosta Sokólski

Piotr Rećko

Powiat Sokólski

Na podstawie art. 11d ust. 5 – ustawy z dnia 
10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach 
przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie 
dróg publicznych (Dz. U. 2017 r. poz. 1496) oraz 
art. 49 i 10 § 1 ustawy z dnia 14 czerwca 1960r. 
Kodeks postępowania administracyjnego (Dz. 
U. 2017r. Poz. 1257 ze zm.) zawiadamiam, że 
na wniosek Burmistrza Dąbrowy Białostockiej, 
ul. Solidarności1 1, 16-200 Dąbrowa Biało-
stocka z dnia 16 marca 2018r. zostało wszczę-
te postępowanie dotyczące wydania decyzji o 
zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej 
polegającej pn.: Rozbudowa drogi powiatowej 
1254B Brzozowo – Suchodolina – Sławno – Ja-
łówka na odcinkach KM 6+600 – 7+000, KM 
7+500 – 7+600. 
	 Zakres robót określony we wniosku o wy-
dane zezwolenia na realizację inwestycji drogo-
wej obejmuje:
1. rozbudowę drogi powiatowej 1254B Brzozo-
wo – Suchodolina – Sławno – Jałówka na odcin-
kach KM 6+600 – 7+000, KM 7+500 – 7+600,
2. budowę zatoki autobusowej,
3. budowę zjazdów na przyległe tereny,
4. rozbiórkę mostu w KM 7+551 i budowę prze-
pustu stalowego o wymiarach 2,28m x 1,70m. 
Wniosek o zezwolenie na realizację inwestycji 
drogowej dotyczy następujących nieruchomo-
ści:
Jednostka ewidencyjna 2011015 Dąbrowa Bia-
łostocka  - obszar wiejski, obręb ewidencyjny 
0036 Suchodolina, działki o nr geod. 123/1 i 
123/2 – stanowiące pas drogowy

OBWIESZCZENIE STAROSTY SOKÓLSKIEGO
z 13 kwietnia 2018 r. 

 OŚA-V.6740.5.1.2018

Jednostka ewidencyjna 2011015 Dąbrowa Bia-
łostocka  - obszar wiejski, obręb ewidencyjny 
0036 Suchodolina, działki o nr geod. 4/1 (z 
podziału działki 4), 5/1 (z podziału działki 5), 
32/2 (z podziału działki 32/1), 33/3 (z podzia-
łu działki 33/1), 35/9 (z podziału działki 35/7), 
35/11 (z podziału działki 35/8)

	 Działki planowane do przejęcia pod dro-
gę, stają się własnością Gminy Dąbrowa Biało-
stock z dniem, gdy decyzja Starosty Sokólskiego 
o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej 
stanie się ostateczna. 
	 Zgodnie z art. 41 ustawy Kodeks postępo-
wania administracyjnego w toku postępowania 
strony oraz ich przedstawiciele i pełnomocnicy 
mają obowiązek zawiadomić organ o każdej 
zmianie swego adresu, ponieważ w razie zanie-
dbania tego obowiązku doręczenie pisma pod 
dotychczasowym adresem ma skutek prawny. 
	 Zgodnie z art. 49 ustawy Kodeks postę-
powania administracyjnego doręczenie uważa 
się za dokonane po upływie 14 dni od dnia pu-
blicznego ogłoszenia obwieszczenia, strony po 
tym terminie w ciągu 14 dni mogą zapoznać się 
z aktami sprawy oraz wnieść uwagi i zastrze-
żenia w Starostwie Powiatowym w Sokółce, ul. 
Piłsudskiego 8, pok. 58 II piętro, od poniedział-
ku do piątku, w godz. 7.30 – 15.30, tel. 85 711 08 
29.
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	 „Ewelina Bandzińska, która 
organizowała internetową aukcję 
dla Dawida, napisała do mnie: «Ma-
cie SoCOOLską Grupę Biegową, 
może zorganizowalibyśmy bieg?» 
Taką samą wiadomość wysłałam 
do Bożeny Galej - Sołtys Igrył i tak 
zaczęła się cała akcja. Poprosiłam 
męża (Starostę) o wsparcie. Później 
dołączyły do nas kluby sportowe. 
Zaczęło się planowanie, modliliśmy 
się o pogodę i liczyliśmy na obec-
ność ludzi. To, co się tutaj dzisiaj 
dzieje, przerosło nasze oczekiwa-
nia!“ - O tym, jak zakiełkowała ak-
cja Biegu dla Dawida opowiedziała 
nam Edyta Rećko - pierwsza dama 
Powiatu Sokólskiego, jednocześnie 
aktywna członkini SoCOOLskiej 
Grupy Biegowej.
	 „Nasza obecność dzisiaj jest 
może nawet ważniejsza od pienię-
dzy, które zbierzemy. Wiemy, jak 
istotna jest kondycja psychiczna 
podczas choroby. Każda z tych osób 
przyszła tutaj dla Dawida, każda z 
tych osób w ten sposób mówi do 
Niego - Dawid, jesteśmy z Tobą! 
Jest jeszcze jeden bardzo ważny 
aspekt tej imprezy - dziś mówimy 
także - UWAŻAJCIE, maszyny 
usprawniają pracę w waszych go-
spodarstwach, ale mogą też być 
przyczyną tragedii takiej, jaka spo-
tkała Dawida. Potrzebne jest 200 
000 zł, liczę, że suma działań ludzi 
dobrego serca doprowadzi do tego, 
że Dawid będzie miał nowa rękę.“ - 
mówił Starosta Piotr Rećko podczas 
niedzielnego Biegu w Igryłach.
	 Zapytaliśmy również samego 
Dawida Paszko, jak on odbiera całe 
przedsięwzięcie: „Jestem zachwy-
cony tą inicjatywą, ogromnym zain-
teresowaniem i frekwencją. Wierzę, 
że z każdą kolejną imprezą charyta-
tywną jestem coraz bliżej celu.“
	 Przypomnijmy, że Dawid stra-
cił rękę latem ubiegłego roku pod-
czas prac polowych. Teraz marzy 
o specjalistycznej protezie, która 

usprawni codzienne funkcjonowa-
nie.
	 W Powiatowym Charytatyw-
nym Biegu „DLA DAWIDA“ pod 
honorowym patronatem Starosty 
Sokólskiego Piotra Rećko wzięło 
udział ok. 200 osób, od dzieci po 
seniorów. Biegli uczniowie, nauczy-
ciele, trenerzy, członkowie klubów 
sportowych, grup biegowych z So-
kółki i Czarnej Białostockiej, samo-
rządowcy, maszerowali z kijkami 
emeryci z Uniwersytetu Trzeciego 
Wieku. W sumie podczas imprezy 
zebrano 7098 zł. Każdy z uczestni-
ków otrzymał pamiątkowy medal. 
Podczas wspólnego pikniku można 
było posilić się przy ognisku. Or-
ganizatorami Biegu byli: Starosta 
Sokólski Piotr Rećko, Sołtys Igrył 
Bożena Galej oraz Stowarzyszenie 
„Towarzystwo Ziemia Sokólska”, 
z udziałem SoCOOLskiej Grupy 
Biegowej. W organizację przedsię-
wzięcia i w sam bieg zaangażowało 
się wielu pracowników Starostwa 
Powiatowego w Sokółce. Impreza 
okazała się kolejnym sukcesem lu-
dzi dobrej woli, pogoda również nie 
zawiodła!

fot.: Patrycja A. 
Zalewska

i Łukasz Mucuś

8 kwietnia /niedziela/  IGRYŁYTak się pomaga…
tu na wschodzie :)
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8 kwietnia /niedziela/  IGRYŁY

	 Powiat Sokólski repre-
zentowany przez Starostę 
Sokólskiego Piotra Rećko 
podpisał kolejne umowy z 
uczestniczkami projektu o 
przyznanie Bonów na szko-
lenia w ramach projektu pn. 
„Zintegrowany program 
rozwoju systemu kształcenia 
ustawicznego zorientowane-

w ramach poddziałania 3.2.1 oraz 3.2.2 współfinansowany ze środków EFS w ramach RPO 
Województwa Podlaskiego na lata 2014-2020, Osi Priorytetowej III  Kompetencje
i kwalifikacje, Działanie 3.2 Kształtowanie i rozwój kompetencji kadr regionu

BONY NA SZKOLENIA. Zintegrowany program rozwoju systemu kształcenia
ustawicznego zorientowanego na jakość i potrzeby regionalnej gospodarki Powiat Sokólski pozyskał środki finansowe w wysokości 

50 156 092,80 zł na realizację projektu pt. „Zintegrowany 
program rozwoju systemu kształcenia ustawicznego zo-
rientowanego na jakość i potrzeby regionalnej gospodarki 
w ramach poddziałania 3.2.1 oraz 3.2.2” współfinansowa-
nego ze środków Europejskiego Funduszu Społecznego w 
ramach Regionalnego Programu Operacyjnego Wojewódz-
twa Podlaskiego na lata 2014-2020, Osi Priorytetowej III 
Kompetencje i kwalifikacje, Działanie 3.2 Kształtowanie i 
rozwój kompetencji kadr regionu. Całkowita wartość pro-
jektu wynosi 55 728 992,33 zł. W jego ramach realizowa-
ne będą równocześnie dwa programy: Pozaszkolne formy 
kształcenia dorosłych. Rozwój kompetencji językowych, 
technologii informacyjnych i komunikacyjnych (TIK) oraz 
wsparcie wybranych form kształcenia ustawicznego zgod-
nie z potrzebami regionalnej gospodarki. Projekt realizo-
wany jest przez Powiat Sokólski (lider) w partnerstwie z: 
Miastem Białystok, Powiatem Białostockim oraz Podla-
skim Centrum Edukacji i Analiz „ORDO” Sp. z o.o. Jego 
celem jest podniesienie kompetencji i kwalifikacji 4 721 osób 
dorosłych zamieszkałych na terenie powiatu sokólskiego, 
białostockiego i m. Białystok. 
	 Wsparcie finansowe w postaci „bonu na szkolenie” 
skierowane jest do osób pracujących, biernych zawodowo, 
bezrobotnych, uczących się lub studiujących, które z własnej 
inicjatywy są zainteresowane podjęciem kształcenia na: 
kwalifikacyjnych kursach zawodowych, kursach umiejęt-
ności zawodowych, studiach podyplomowych, szkoleniach 
w zakresie technologii informacyjnych i komunikacyjnych 
oraz języków obcych. Ze względu na duże zainteresowanie 
projektem nabór wniosków prowadzony jest etapowo (in-
formacje o naborze za pośrednictwem strony internetowej 
www.bonynaszkolenia.pl) do wyczerpania środków, nie 
dłużej jednak niż do 30 czerwca 2020 r.

(7)

go na jakość i potrzeby regio-
nalnej gospodarki w ramach 
poddziałania 3.2.1 oraz 3.2.2”, 
współfinansowanego ze środ-
ków Europejskiego Funduszu 
Społecznego w ramach Re-
gionalnego Programu Opera-
cyjnego Województwa Podla-
skiego na lata 2014-2020, Osi 
Priorytetowej III Kompeten-

cje i kwalifikacje, Działanie 
3.2 Kształtowanie i rozwój 
kompetencji kadr regionu.
    Dwie osoby będą się kształ-
cić w następujących kierun-
kach: studia podyplomowe 
wczesne wspomaganie roz-
woju dziecka ze spektrum au-
tyzmu i zespołem Aspergera i 
KUZ (KM) z zakresu zawodu 

Kierowca Mechanik oraz 
KUO (TTD) stanowiący 
podbudowę do kształcenia 
w zawodzie Technik Trans-
portu Drogowego (Kuz-y 
obejmują: doskonalenie 
techniki jazdy kat. B,CE). 

Wydział Rozwoju i Promocji

Edukacja za Bony. Podpisywananie umów w ramach wsparcia finansowego "Bony Na Szkolenia"

tu na wschodzie :)
			 
    Co ,,Synergiczne'' 
robiły w tym tygo-
dniu? Na zaproszenie 
Sołtys Igrył Bożeny 
Galej brałyśmy udział 

w Powiatowym Biegu Charytatywnym "Dla Dawida". Dzięki 
wspólnemu zaangażowaniu udało się przygotować naprawdę wy-
pasiony ,,słodki stół''. Dziękuję mega zdolnej Elwirze Zabłockiej, 
która reprezentowała naszego partnera - ZSZ im. E. Orzeszkowej 
w Sokółce. Dziękuję Wolontariatowi ZSR Sokółka i kochanej Mar-
cie Rudź. Dziękujemy Babci jednego z członków SKK "Sokół" za 
upieczenie 2 ciast.
	 Dziękuję moim dziewczynom z Koła ,,Synergiczne'', bez któ-
rych sama nic bym nie wymyśliła - Beacie Wróblewskiej, Agniesz-
ce Gryko, Marcie Hryńko, Ewelinie Kułakowskiej i Bożenie Galej, 
która to fantastycznie sprawdziła się w roli gospodyni i organiza-
torki.
	 Gratuluję też Staroście Sokólskiemu i całemu zespołowi ze 
Starostwa świetnej organizacji i entuzjazmu.
	 Dziękuję Edycie Rećko za wsparcie naszych działań. Gratu-
luję wszystkim uczestnikom, biegaczom z Sokółki i Czarnej, ale 
też i innych miejscowości, kolarzom z ,,Sokoła'', Uniwersytetowi 
Trzeciego Wieku i wszystkim Szkołom i ludziom, dzięki którym to 
był naprawdę fantastyczny dzień!

Ewa  Rajżewska–BieszczadEwa  Rajżewska–Bieszczad 
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Człowiek - najważniejszy wyraz miłości Boga
Eliminacje do Festiwalu Piosenki Przedszkolaków

Koszulki z własnym nadrukiem, czemu nie?!

Rocznica katastrofy lotniczej w Smoleńsku

 Dąbrowa Białostocka
DOBRE STRONY POWIATU

10 kwietnia w rocznicę katastrofy lotni-
czej w Smoleńsku przedstawiciele gminy 
Dąbrowa Biał. uczcili pamięć 96 tragicznie 
zmarłych przedstawicieli Państwa Polskie-
go, składając kwiaty na dąbrowskim ron-
dzie upamiętniającym tragedię.

Urząd Miejski w Dąbrowie Białostockiej

	 5 kwietnia zostały wręczone honorowe odznaczenia dla 
zasłużonych Rolników z gminy Dąbrowa Biał., nadawane 
przez Ministra Rolnictwa i Rozwoju Wsi.
Na uroczystość przybyli zaproszeni goście: Romuald Gro-
macki – Burmistrz Dąbrowy Białostockiej, Artur Gajlewicz 
– Zastępca Burmistrza, Paweł Wnukowski – Dyrektor Biura 
Posła do Parlamentu Europejskiego prof. Karola Karskiego, 
Maria Alicja Żurawska – Kierownik KRUS w Dąbrowie Biał., 
Mirosław Mikołajczyk - Kierownik ARiMR w Sokółce. Od-
znakami Honorowymi zostali odznaczeni: Halina Raducha, 
Wiesław Karaś i Krzysztof Lulewicz. Wszystkim serdecznie 
gratulujemy i życzymy kolejnych sukcesów.

Urząd Miejski w Dąbrowie Białostockiej

	 9.04. w kinie "Lotos" odbyły się Eliminacje Gminne Festiwalu Piosenki Przedszkolaków 26. 
WOJEWÓDZKIEGO FESTIWALU PIOSENKI PRZEDSZKOLAKÓW "MAMA, TATA I JA", któ-
rego organizatorem jest WOAK w Białymstoku. Na Eliminacje Powiatowe jury zakwalifikowało 
następujących uczestników: Wiktoria Godlewska - I miejsce, Rozalia Milewska - II, Antoni Krzysz-
topik - III. Było tak wiele pęknie śpiewających dzieci, że komisja postanowiła przyznać jeszcze 3 
wyróżnienia: Aleksandrze Cybulko, Yanie Yeliseyewej i Stanisławowi Sulikowi. Przedszkolaki za 
udział w eliminacjach dostały pamiątkowe dyplomy i zabawki. Serdecznie gratulujemy wszystkim 
małym artystom! MGOK w Dąbrowie Białostockiej

Akcje wolontariuszy
23.03. oraz 26.03.  w  SP  im. T. Kościuszki w Dąbrowie Biał. odbył się świąteczny kiermasz 
charytatywny, zorganizowany przez Szkolne Koło Wolontariatu MegaMocni  pod kierun-
kiem psycholog Doroty Sienkiewicz. Celem akcji charytatywnej była pomoc finansowa 
przeznaczona na protezę bioniczną ręki,  Dawidowi Paszko  poszkodowanemu w wypadku 
przy pracach gospodarczych. Podczas kiermaszu sprzedawano ozdoby świąteczne i palmy 
wykonane przez wolontariuszy w ciągu trwających ponad miesiąc warsztatów plastycz-
nych oraz wypieki w postaci ciast i ciasteczek. Ponadto 27.03. została przeprowadzona 
wśród uczniów i nauczycieli oddziałów Gimnazjum im. AK w Dąbrowie Biał. zbiórka do 
puszki Fundacji Avalon. Dla organizatora, czyli członków Szkolnego Klubu Wolontariatu, 
bardzo budująca jest świadomość, że akcja spotkała się z tak dużym odzewem ze strony 
dzieci,  ich rodziców i wszystkich pracowników szkoły. Zebrano w sumie 2465 zł. Wo-
lontariusze dziękują wszystkim za udział i zapewniają, że nie jest to ostatnie z tego typu 
działań. Szkolne Koło Wolontariatu

06.04. uczniowie klas gimnazjal-
nych SP im. T. Kościuszki przygo-
towali apel szkolny pod kierunkiem 
p. Wacława Domina z okazji rocz-
nicy śmierci Jana Pawła II. Części 
artystycznej przyświecało hasło: 
"Człowiek - najważniejszy wyraz 
miłości Boga w świecie" /JPII/. Mło-
dzież pragnęła na nowo przybliżyć 

słuchaczom osobę 
naszego wielkiego 
rodaka. Karol Wojty-
ła - to postać wyjątkowa, człowiek, który w 
sposób nietuzinkowy i bezwarunkowy kochał 
Boga i drugiego człowieka, a zaświadczył o 
tym całym swoim życiem, otaczając miłością 
każdego z nas.

 SP im. T. Kościuszki w Dąbrowie Biał.

Zasłużeni dla rolnictwa >>

	 6 kwietnia odbyły się kolejne warsztaty manualne, których inicjatorką była nauczycielka jęz. rosyjskiego, pani Agata 
Hołownia, zaś poprowadziły je panie z Bubustacji.Pierwsze warsztaty odbyły się w lutym tego roku. Uczniowie kompo-
nowali perfumy według własnego gustu. Wykonywali też ciekawe, pomysłowe i efektowne eksperymenty – lampę lawę. 
Młodsze dzieci oraz starsza młodzież zrobiły herbatki z odpowiednich składników. Intensywny zapach sprawił, że do 
dnia dzisiejszego wspominamy te miłe chwile. 
W kwietniowy piątek natomiast uczniowie na-
szej szkoły wcielili się w rolę kreatorów mody. 
Z zaangażowaniem projektowali, a następnie 
wykonali artystyczne, niepowtarzalne, jedyne w 
swoim rodzaju koszulki.
	 Te zajęcia były dla uczniów nowym do-
świadczeniem, które pozwoliło im rozwinąć 
swoje zdolności artystyczne. Dały też wiele rado-
ści i dobrej zabawy. Z niecierpliwością czekamy 
na nowe wyzwania. Szkoła Podstawowa w Sidrze



13 kwietnia 2018 r. www.infosokolka.pl

INFO Sokółka nr 102/2018 9

Podaj Łapę! Wiadomości ze Schroniska Terry Pratchett 
"Kapelusz pełen nieba" 
Wydawnictwo Prószyński i S-ka 2011Maluchy chcą do domu!

	 W zasadzie miałem już 
nie pisać o Pratchetcie, ale 
nie mogłem się powstrzy-
mać, bo proszę tylko spoj-
rzeć na ten tytuł. "Kapelusz 
pełen nieba". Brzmi pięknie! 
A jak się to wymawia. Te sło-
wa jak aksamit układają się w 
ustach. Prawie jak "Gwiazd 
naszych wina". Proszę tylko 
spróbować. "Kapelusz pełen 
nieba". Nawet po angielsku: 
"A hat full of sky". Bajka. 
No dobrze, ciekawe, ilu z 
Państwa naprawdę to wypo-
wiedziało, a ilu popukało się 
palcem w czoło? Kapelusz 
to atrybut czarownicy, więc 
jeśli jest pełen nieba, głowa, 
która go nosi, musi bujać w 
obłokach. I tak jest w isto-
cie. Jedenastoletnia Tiffany 
Obolała to w zasadzie dopie-
ro materiał na czarownicę, 
choć już po przejściach. Ra-

	 Troje szczeniąt do adopcji, czyli najmłodsi pod-
opieczni sokólskiego schroniska
	 Maluchy zostały znalezione pod jednym z miejsco-
wych cmentarzy i nieustannie zadziwia nas ludzka bez-
myślność, bo ta historia może się powtarzać dwa razy w 
roku, a przecież prościej by było zwrócić się do schroni-
ska o pomoc w sterylizacji. Ale maluchom pomóc trze-
ba, są już zaszczepione, odrobaczone, mają ok. 3 mie-

siące. Pierwsza, jaśniejsza to 
sunia, 2 pozostałe to pieski. 
Wygląda na to, że będą ra-
czej nieduże lub średnie. Za-
praszamy do schroniska, by 
obejrzeć te słodkie maluchy 
i być może dać im dom.

Ewa  Rajżewska–Bieszczad 
z upoważnienia Vita Canis

zem z panną Tyk wybiera się 
do panny Plum, by zgłębiać 
tajniki fachu czarownictwa. 
Ale coś podąża jej śladem. 
Potwór, którego nie da się 
zobaczyć, dotknąć ani zabić. I 
tylko Tiffany może stawić mu 
czoła. Czym wobec takiego 
egzaminu jest test szóstokla-
sisty? Można powiedzieć, że 
książki Pratchetta to wyśmie-
nite fantasy, ale trafniej było-
by nazwać je bajkami. Świat 
dysku jest kolorowy, rozbu-
dowany, pełen przygód i bo-
haterów, z którymi połączy 
nas coś w rodzaju braterstwa 
krwi. Staną się nam bliscy 
jak przyjaciele. W ferworze 
zdarzeń dorośli znajdą krzy-
we odbicie planety Ziemia, 
dzieci zaś zabawę i morał. Już 
samo czytanie tej książki to... 
bajka. Pytanie na dziś brzmi: 
Ile jest mnie we mnie i jak 

często walczę sam ze sobą? 
Panie Pratchett, dziękuję, że 
wypełnił mi Pan część życia 
czymś wartościowym. Ni-
gdy nie zapomnę "Wolnych 
ciut ludzi", "Blasku fanta-
stycznego", "Zimistrza", 
"W północ się odzieję" czy 
"Pasterskiej korony". Gdzie-
kolwiek Pan teraz jest, mam 
nadzieję, że wyśmiewa Pan 
to miejsce równie bezlito-
śnie jak doczesność. Kiedyś 
się tam spotkamy. A może 
to będzie... bajka?
P.S. Odradzam czytanie 
Pratchetta w miejscach pu-
blicznych. Nagłe i niekon-
trolowane wybuchy śmie-
chu mogą zaalarmować 
odpowiednie służby w bia-
łych kitlach, a za długie rę-
kawy bardzo krępują ruchy. 
Ej no, co panowie robią?!

Marcin Dębko

	 Od kiedy pracujesz w 
Policji?
	 Do Policji zostałam 
przyjęta w 2012 r. Na po-
czątku byłam przydzielona 
do Posterunku Policji w 
Kuźnicy, później pracowa-
łam na różnych stanowi-
skach, m.in. w Zespole ds. 
Wykroczeń oraz Ogniwie 
Patrolowo-Interwencyj-

nym. Od lutego 2018 r. peł-
nię służbę jako dzielnicowa 
rejonu miejskiego w Sokół-
ce. Myślę, że tutaj znalazłam 
swoje miejsce, gdzie czuję się 
dobrze i mogę najlepiej wy-
korzystywać swoją wiedzę i 
umiejętności.
	 Co jest Twoim naj-
większym sukcesem jako 
policjanta?

	 Szczególnie dobrze pa-
miętam taką sytuację, kiedy 
moja córka miała w szkole 
zadanie domowe: opisać 
swojego bohatera. Przyszła 
do mnie, przytuliła się i po-
wiedziała: „Mamo, ja opi-
szę Ciebie. Jestem z Ciebie 
dumna, że jesteś policjantką 
i pomagasz ludziom”. Pamię-
tam, ze wzruszyłam się wte-
dy, bo to było najpiękniejsze 
podziękowanie i docenienie 
mojej służby. Zmienne gra-
fiki, alarmowe wyzwania nie 
zdarzają się często, ale mają 
wpływ na życie rodzinne, 
dlatego bardzo się cieszę, 
że moja córka jest ze mnie 
dumna i docenia służbę, któ-

rą wybrałam.
Co lubisz w służbie w Policji?
Dużym plusem służby w Po-
licji jest możliwość wszech-
stronnego rozwoju. Jestem 
tego najlepszym przykła-
dem, bo pracowałam w róż-
nych jednostkach i wydzia-
łach. Każdy może znaleźć tu 
taką specjalizację, w której 
będzie się sprawdzał naj-
lepiej i ta praca będzie mu 
sprawiała satysfakcję.
	 Jakie są Twoje działa-
nia priorytetowe w rejonie 
służbowym?
	 Moim działaniem 
priorytetowym na pierwsze 
półrocze 2018 r. jest wyeli-
minowanie zakłócania ciszy 

nocnej i spożywania alko-
holu na terenie placu zabaw 
w rejonie pomnika Józefa 
Piłsudskiego. W tym miej-
scu wieczorami spotykają 
się grupy osób, głównie są to 
mieszkańcy miasta Sokółka. 
Nie zawsze zachowują się 
cicho, a hałas przeszkadza 
mieszkańcom pobliskich 
bloków. W ramach obcho-
dów będę często kontro-
lowała to miejsce, a także 
przeprowadzała rozmowy z 
okolicznymi mieszkańcami.
	 Co lubisz robić w wol-
nym czasie?
	 Swój wolny czas po-
święcam na aktywność fi-
zyczną. Kiedy tylko mogę, 

STARSZY SIERŻANT
EWA BARANOWSKA
Cieszę, że moja córka
jest ze mnie dumna!

uprawiam jakiś sport: 
biegam, gram w siatków-
kę, jeżdżę na rolkach lub 
chodzę na basen. Uważam, 
że to zdrowy sposób na 
rozładowanie emocji oraz 
metoda na zachowanie 
sprawności fizycznej.

REJON SŁUŻBOWY:
1 Maja (od ul. Boh. Monte 
Cassino do pl. Kościusz-
ki), A. Mickiewicza, Boh. 
Monte Cassino, Gen. W. 
Wróblewskiego (od ul. 
Mickiewicza do ul. Piłsud-
skiego), Gen. Wł. Sikor-
skiego (od ul. Mickiewicza 
do ul. Piłsudskiego), H. 
Kołłątaja, J. Matejki, Kard. 
Stefana Wyszyńskiego, 
Kasztanowa, Kolejowa, 
Kpt. Józefa Kłopotowskie-
go, Ks. P. Ściegiennego (od 
ul. Mickiewicza do ul. Pił-
sudskiego), Marsz. J. Pił-
sudskiego (strona parzy-
sta), Mikołaja Kopernika, 
Os. Centrum, Pocztowa, 
Polna (od ul. Mickiewicza 
do ul. Piłsudskiego), W. 
Witosa (od ul. Piłsudskie-
go do Mariańskiej), Woj-
ska Polskiego, 11 Listopada 
(strona parzysta).

St. sierżant Ewa Baranowska

	 W marcu każde chętne dziecko miało okazję spędzić miło czas w czytelni Filii Bibliotecznej Nr 2 przy ul. Broniewskiego. 
Wolne chwile można było poświęcić na czytanie, wykonywanie prac plastycznych, odrabianie lekcji czy też skorzystanie z 
komputera. Największym zainteresowaniem cieszyły się kolorowanki oraz pocztówki z motywami świątecznymi, wykonane 
metodą quillingu, w których tworzeniu chętnie pomagały bibliotekarki: Małgorzata Godlewska i Marta Bielska. Filia zor-
ganizowała również zajęcia z okazji Dnia Pandy, w których wzięły udział dzieci z grupy Kubusia Puchatka z Przedszkola nr 
3 w Sokółce. 22 marca Filia nr 2 Biblioteki Publicznej w Sokółce zorganizowała także spotkanie autorskie z panią Krystyną 
Gudel, w którym wzięły udział przedszkolaki z grupy Kubusia Puchatka z Przedszkola Nr 3 w Sokółce pod opieką p. Kor-
nelii Hawryłko. Uczniowie także mieli okazję zapoznać się z poezją p. Krystyny, którą autorka chętnie zaprezentowała. Były 
to wiersze głównie dotyczące tematyki wiosennej. Na zakończenie każde dziecko otrzymało wiersz napisany przez panią 
Gudel, w którym to mali uczniowie byli  głównymi bohaterami. Dziękujemy za mile spędzony czas w bibliotece oraz udział 
w organizowanych przez filię zajęciach i zachęcamy do dalszego korzystania z naszej oferty. tekst na podst. Filia Biblioteczna 
nr 2

dzielnicowy.sokolka5@bk.policja.gov.pl

85 6704740,  885 997 338

Marzec w filii 
nr 2 Biblioteki
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Paintleoit prawdziwe
prawdziwk

Znacie przypowieść o siewcy? Coś tam o tym, że durniów nie 
sieją, a sami rosną. Było coś jeszcze o zbieraniu burzy, ale nie 
pamiętam… W każdym razie, idąc przy blokowiskach, zoba-
czyłem właśnie paru takich rozsianych durni. Oczywiście, nie 
zaglądałem im do świadectw, ale z doświadczenia wiem, że 
osoby z gaciami podciągniętymi wyżej niż spodnie nie mają 
za wiele rozumu.
Zbliżyłem się ostrożnie do jednego z nich. Sprawdziłem, czy ten 
żyje za pomocą najmniej inwazyjnej metody. Lekkim kopnia-
kiem w żebro. Chłopak jęknął cicho.
- Co wam się stało? – spytałem.
- Historia… się upomniała… - zaczął hasłem wyciętym z odzie-
ży patriotycznej i nagle stracił przytomność. Rozejrzałem się. 
Przy jednym z bloków siedział na ławeczce jakiś człowiek w me-
loniku. Postanowiłem przeprowadzić dochodzenie. O tak, z cie-
kawości. No i ostatnio nie wpakowałem się w żadne tarapaty…
Zbliżyłem się do mężczyzny. Był dosyć… osobliwy. Wyglądał 
jak neandertalczyk (dla tych, co przysypiali na lekcjach – nean-
dertalczycy są włochaci i wyglądają, jakby wjechał w ich twarz 
motor. Dla tych, co nie przebywali na lekcjach – neandertalczy-
cy wyglądają jak nieogoleni kibole lub miłośnicy disco-polo).
- Dzień dobry!
- A dzień dobry – neandertalczyk skłonił się nisko i zgrabnym 
ruchem wydobył z marynarki wizytówkę i się przedstawił. - 
Grot. Artysta, archeolog i meloman. Niekoniecznie w tej kolej-
ności. Niedawno mnie rozmrozili.
- Rozmrozili?
- Z lodu – poinformował mnie uprzejmie wykształcony czło-
wiek pierwotny.
- Pewnie, jak pan zauważył, pod względem mentalnym ludzie 
się nie za bardzo zmienili, ha, ha…
- O tak… zauważyłem – małpolud uśmiechnął się chytrze i 
wskazał poszkodowanych. – Ale tamci mają przynajmniej 
szansę na poprawę zachowania.
- Czym przewinili?
Neandertalczyk machnął łbem do tyłu, wskazując ścianę bloku. 
Graffiti, rysunki wstydliwych części ciała, obraźliwe napisy…
- Ci barbarzyńcy są jak ludzie z Cro-magnon. Wulgarni i prze-
rażająco głupi… W dodatku, zupełnie nie znają się na naskal-
nych malowidłach.
- Hmmm… - beton trudno było nazwać skałą, ale pokiwałem 
głową.
- Ich rysunki nie mają do opowiedzenia ani jednej historii, żad-
nego przesłania. I ten porażający brak talentu…
- Hmmm… - powtórzyłem.
- No, ale my tu prowadzimy dyskusję, a ja muszę naprawić tę 
tragedię…
Neandertalczyk wyciągnął puszkę z farbą spod ławki.
Zostałem, by obserwować artystę w akcji. Po godzinie moim 
oczom ukazała się piękna scena polowania na mamuty, parę 
odcisków rąk i pośladków dumnego artysty.
Ech, kiedyś to była sztuka… Nie to, co teraz…
Kiedyś to było… Kamyk99710.04 Na jednym z parkingów w 

gm. Suchowola, przy drodze krajowej nr 8 w 
nocy policjanci z KP Policji w Sokółce zatrzy-
mali mężczyznę podejrzanego o dokonanie 
kradzieży z włamaniem do samochodów cię-
żarowych. 41-letni obywatel Litwy włamał się 
do zbiorników z paliwem 2 zaparkowanych po-
jazdów i spuścił z nich ok. 430 l oleju napędo-
wego. Policjanci zatrzymali mężczyznę nad ra-
nem, kiedy samochodem osobowym zabierał 
skradziony towar z miejsca zdarzenia. Litwin 
na widok policjantów próbował odjechać z 
miejsca zdarzenia i cofając, uderzył w inny po-
jazd. Fakt ten wykorzystali mundurowi, którzy 
zablokowali pojazd mężczyzny i bezzwłocznie 
wyciągnęli go z samochodu. W trakcie tej 
czynności agresywny 41-latek zranił jednego 
z policjantów, a następnie poinformował, że 
jest nosicielem choroby zakaźnej. Munduro-
wy natychmiast został objęty fachową opieką 
lekarską. Na szczęście wstępne wyniki badania 
krwi wykluczyły wskazaną przez agresora do-
legliwość. Mężczyzna usłyszał zarzuty, m.in. 
kradzieży z włamaniem oraz naruszenia nie-
tykalności cielesnej policjantów. Okazało się 
również, że był wcześniej karany za podobne 

„Rysownikiem ani artystą się 
nie czuję, ba nawet w papie-
rach mocno od tego odbie-
gam jako nauczyciel mat/fiz/
inf. Przygodę z rysunkiem 
zacząłem od narysowania 
oka ze zdjęcia, które bardzo 
mi się spodobało. I tak po-
szło rysowanie w hurtowe 
ilości wszystkiego, co wy-
patrzyłem w gazetach czy w 
Internecie. Na wystawę prze-
kazać mogłem praktycznie 
tylko najnowsze rysunki, bo 
często po narysowaniu, gdy 

ktoś powiedział, że mu się po-
doba rysunek, to oddawałem i 
tak się składa, że ponad 1500 
rysunków jest u znajomych. 
Ostatnio wróciłem do ryso-
wania ze względu na wieczor-
ne zimowe i wczesnowiosenne 
«luzy czasowe». Rysowanie to 
dobry sposób na spowolnienie 
naszego zabiegania. Do ryso-

wania zachęcam czę-
sto osoby, którym się 
wydaje, że to wymaga 
talentu. Moim zda-

niem wystarczy poćwiczyć, 
co kilka razy sprawdziłem 
na swoich znajomych. Wię-
cej czasu zajmowało zachę-
cenie do rysowania, niż ten 
pierwszy rysunek stworzony 
z moimi poradami. A jestem 
całkowitym samoukiem. Nie 
należy się poddawać i jak ze 

przestępstwa. Decyzją sądu obywatel Litwy najbliższe 3 m-ce 
spędzi w areszcie. Za popełnione przestępstwa grozi mu do 10 
lat pozbawienia wolności. www.sokolka.policja.gov.pl

9987.04 do SK KP PSP w Sokółce wpłynęło zgło-
szenie o pożarze budynku gospodarczego w miejscowości 
Hałe. Do zdarzenia zadysponowano natychmiast 2 zastępy 
z JRG Sokółka oraz zastępy z OSP KSRG St. Kamionka, St. 
Rozedranka i Janów. Po dojechaniu na miejsce zdarzenia 
stwierdzono całkowicie objęty ogniem murowany budynek 
stolarni z dobudowaną wiatą na drewno – brak osób poszko-
dowanych. W bliskim sąsiedztwie znajdowały się zagrożone 
budynki: mieszkalny, stodoła oraz budynek gospodarczy. Z 
uwagi na brak zaopatrzenia wodnego w miejscowości – do 
zdarzenia zadysponowano dodatkowy sprzęt. Działania jed-
nostek ochrony przeciwpożarowej polegały na zabezpieczeniu 
miejsca zdarzenia. Podano 4 prądy wody w obronie zagrożo-
nych budynków. Po dojechaniu kolejnych zastępów podano 
następne 3 prądy wody w natarciu na ognisko pożaru. Stłu-
miono ogień i przeprowadzono niezbędne prace rozbiórkowe 
drewnianej konstrukcji budowlanej oraz dogaszono tlące się 
zarzewia ognia. www.sokolka.straz.bialystok.pl

	 Jeśli ktokolwiek za-
błądzi kiedyś w okolice 
między rzeką Nietupą a 
Świsłoczą, z pewnością 
natknie się na grupę cie-
kawych rzeźb. Stoją na 
początku wsi Ozierany 
Małe, tuż przy tabliczce z 
nazwą miejscowości. Nie 
wiem, jaki zamysł przy-
świecał twórcy tych dzieł, 
ale nie ulega wątpliwości, 

wernisaż. „NieArtysty”

Galeria czynna  we wszystkie niedziele ;)
Ozierany Małe

wszystkim - próbować do 
skutku. Sam wielokrotnie nie 
byłem zadowolony z końco-
wego efektu. Daleko mi do 
moich idoli Borisa Vallejo czy 
Beksińskiego, ale mam chęci, 
by się doskonalić, do czego 
zachęcam wszystkich bez wy-
jątku. Ołówek nie gryzie, choć 

my go czasem - 
tak” – opowiadał 
na spotkaniu Sta-
nisław Nicewicz. 
W trakcie spotka-
nia zza ramienia 
naszego gościa 
wyszedł jednak 
nauczyciel, ale 
nie mat/fiz/inf, a 

rysunku, bowiem przygoto-
wał karteczki ze szkicem oka. 
A właściwie z instrukcją, w 
jaki sposób narysować ludzkie 
oko. Odważni, na czele z panią 
dyrektor biblioteki, zmierzyli 
się z wyzwaniem, świetnie się 
przy tym bawiąc.

Katarzyna Bułkowska,

 Biblioteka Publiczna w Sokółce

że wzbogacają one koloryt miejsca. Wakacyjna fotka przy którejś z "postaci" będzie zapewne świetną pamiątką "ze wschodu". 
A jeśli jeszcze uda się Państwu porozmawiać z autorem rzeźb, to gwarantuję, że wspomnienia na długo utkwią w pamięci...
Galerię pod chmurką we wsi Ozierany Małe stworzył "dojeżdżający chłop", jak sam o sobie mówi, na co dzień mieszkający w 
Białymstoku. Lucyna Jurkiewicz
	 PS. Wieść gminna niesie, że autorem oryginalnych rzeźb w "galerii ozierańskiej" jest Mikołaj Ozierański, który swego 
czasu bywał na łamach INFO ze świeżymi korespondencjami z tychże Ozieran, ciekawe, kiedy kuratorskie oprowadzenie po 
wystawie? ;)

W  kinie ,,Sokół” odbył się kolejny 
koncert z okazji jubileuszu 100-le-
cia Szkoły Podstawowej Nr 
1 w Sokółce. Tym ra-
zem przed publicz-
nością wystąpił Mi-
chał Januszkiewicz 
– 10 letni muzyk, 
kóry występem 
oddał hołd dla 
swojego mu-
zycznego ido-
la - Jeana 
Michela 
Jarre, 
gra-

jąc jego utwory. W trakcie występu 
znalazło się miejsce także na muzy-
kę filmową, klasyczną oraz bluesa 

- ,,The Loner” z repertuaru 
Garego Moora wykonany 
razem z ojcem – Pawłem 
Januszkiewiczem.
	 ,,Talent i geny to jedno. 
Ważniejsza jest praca i to, 

co dajemy z siebie. A ty dałeś 
z siebie wszystko!  Życzymy 

ci, żebyś rozsławił nasz powiat 
na deskach scen całego świata” 

– mówił po koncercie Starosta 
Piotr Rećko. 
Materiał:  P.Białomyzy, 

P. Krasnodębski

Koncert Michała vel Michela...
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Siłownia przy ZS w Sokółce
/ul. A. Mickiewicza 11/ zaprasza

zdrowie - witalność - energia

Sala wyposażona w pro-
fesjonalny zestaw do 
ćwiczeń siłowych i ae-
robowych / Abonament 
miesięczny (70 zł), do-
stępny po wpłacie na kon-
to SOSW w Sokółce: Bank 
Spółdzielczy w Sokółce 
07 80 93 0000 0013 90 
74  2000 0030 i okazaniu 
przy pierwszym wejściu 
dowodu płatności. Abo-
nament dla uczniów szkół 
ponadgimnazjalnych - 35 
zł. Osoby z orzeczeniem 
o niepełnosprawności – 
wchodzą za darmo. 

Zapraszamy od pon. do pt., od godz. 16:30 do 21:30. 

 Sokółka, ul. Monte Cassino 12A
DOWÓZ  tel. 573 257 189

Pizza / Pasta / Świeże sałatki / Desery

- ZŁOMOWANIE AUT
- ZAŚWIADCZENIE 

DO WYREJESTROWANIA
- POMOC DROGOWA

SOKÓŁKA  tel. 600 486 444

Półka z KSIĄŻKAMIRyszard Ćwirlej	
Już nikogo nie słychać 

KRYMINAŁ RETRO NAJWYŻSZEJ KLASY! Listopad 1926 roku. W Poznaniu krążą pogłoski o spodziewanej wizycie Piłsud-
skiego. Nad bezpieczeństwem Marszałka ma czuwać komisarz Antoni Fischer. Jednak napięta po przewrocie majowym atmosfera 
w kraju, narastające nastroje antysemickie oraz ciągle ścierający się bolszewicy i narodowcy nie ułatwiają komisarzowi zadania.
Na domiar złego w mieście dochodzi do zbrodni. Młody praktykant znajduje ciało zastrzelonego właściciela zakładu pogrzebowe-
go, Alojzego Kaczmarkiewicza. Jego siostrzeniec Anastazy Olkiewicz, zasłużony w czasie wojny bolszewickiej przodownik policji, 
za punkt honoru stawia sobie złapanie zabójcy. Niedługo potem, w podobny sposób, ginie działacz partii narodowej, mecenas 
Olgierd Witecki. Fischer nie ma ani chwili do stracenia, jak najszybciej musi znaleźć groźnego zabójcę.
Ryszard Ćwirlej perfekcyjnie oddaje atmosferę dwudziestolecia międzywojennego. Jego bohaterowie przechadzają się po uliczkach 
dawnego miasta, zaglądają do barów, zatęchłych piwnic i cel. Wyd. Czwarta Strona

Sokół pobił ŻubraLICEALIADA WOJ. PODLASKIEGO
W FUTSALU CHŁOPCÓW 	 Wstyd, żenada, kompro-

mitacja, hańba, nie wracajcie do 
domu – gdyby była to liga mi-
strzów, jesteśmy pewni, że te sło-
wa pojawiłyby się na okładkach 
gazet w kontekście zawodników 
Żubra Drohiczyn, którzy zostali 
zdeklasowani przez piłkarzy KS 
"Sokół 1946 Sokółka". Ale mogło 
nie być tak kolorowo. Przyjezdni 
mieli dwie stuprocentowe sytu-
acje i tylko szczęście uratowało 

sokólską drużynę 
przed stratą bramek. 
Piłkarze z Sokółki 
pozbierali się po tym 
zimnym prysznicu 
i wzięli się do pracy. 
Do gwizdka kończą-
cego pierwszą poło-
wę było 3:0. Druga 
połowa całkowicie 
przebiegała pod dyk-
tando Sokoła. Przy-
jezdni nie stworzyli 
sobie żadnej sytuacji 

gdzie 
warto
być?

	 W miniony wtorek w hali 
sportowej w Sokółce rozegrano 
kolejną rundę futsalu chłopców w 
ramach rozgrywek wojewódzkich. 
W turnieju zmierzyły się z sobą 4 
drużyny, w tym 2 z Sokółki: ZSR w 
Sokółce oraz ZSZ w Sokółce. Go-
ściliśmy również drużynę ZSOiZ 
Ciechanowiec oraz ZSR Ostroża-
ny. Reprezentacja ZSR W Sokółce 
rozegrała dwa mecze: ZSR w So-
kółce- ZSOiZ Ciechanowiec- 5: 
3, ZSR w Sokółce- ZSR Ostroża-

	 14 kwietnia
11.00 - Wolontariusze oraz Muzeum 
Ziemi Sokólskiej zapraszają na sprzą-
tanie Cmentarza Żydowskiego w So-
kółce
12.00 - Powiatowy Przegląd Piosenki 
Seniorów – Różanystok
18.00 – Mecz KS Szczypiorniak – AZS 
AWF Warszawa - hala przy Zespole 
Szkół w Dąbrowie Biał.
	 15 kwietnia 
15:00 – Mecz Piłki Nożnej Czarni 
Czarna Biał. – Sokół 1946 Sokółka – 
stadion w Czarnej Biał.
16.00 – Wernisaż Ewy Kolińskiej – Ka-
wiarnia ,,Lira”
	 22 kwietnia 
11.00 - Święto Brzozy - Poczopek; w 
programie: pokaz sprzętu leśnego, 
leczenie drzewami, pozyskiwanie i 
picie soku brzozowego, zajęcia z in-
struktorem nordic walking, kuchnia 
regionalna, wystawa rzeźby i warszta-
ty artystyczne,  pokaz sprzętu Straży 
Granicznej,  gry i zabawy dla dużych 
i małych, zawody wędkarskie

bramkowej, co nie przeszka-
dzało im w straceniu dwóch 
kolejnych bramek. Mecz za-
kończył się wynikiem 5:0 dla 
„Sokoła 1946 Sokółka”. Cie-
szy liczna obecność kibiców 
na trybunach – oby tak dalej! 
Wspieranie lokalnego klu-
bu powinno być ważne dla 
każdego fana piłki nożnej. 
Następny mecz Sokół zagra 
15 kwietnia na wyjeździe z 
drużyną Czarnych Czar-

na Białostocka. Bramki: Krystian Czaplejewicz 
– 3, Mateusz Łabieniec – 1, Radosław Szoda – 1. 
,,Dzisiejszego popołudnia zagraliśmy mecz ligo-
wy – pierwszy zwycięski w tej rundzie. Bardzo nas 
cieszy wysokie zwycięstwo. Trzeba przyznać, że źle 
weszliśmy w mecz – rywal miał 2 dogodne sytuacje 
do strzelenia gola, jednak wytrzymaliśmy i grali-
śmy tylko lepiej. Cieszy, że Krystian strzelił dziś 3 
bramki. Wcześniej mieliśmy problemy ze skutecz-
nością, na szczęście w tym meczu wykorzystaliśmy 
ich sporo. Teraz szczęśliwi możemy podziękować 
za mecz, przybić piątki. Jest powód do radości.” – II 
Trener Krzysztof Stelmaszek. 

Materiał: Piotr Krasnodębski i Marek Tomaszycki

ny- 4:10. Drużynę ZSR w Sokółce 
reprezentowali: Jakub Reducha, 
Mateusz Sadkowski, Paweł Szo-
da, Maciej Greś, Krystian Halicki, 
Jakub Łysik, Kacper Szoka, Rafał 
Wróblewski, Damian Eliaszuk, 
Kacper Aniśko, Dawid Kondrat, 
Kacper Kaźmierczak. Bramki 
strzelili: P. Szoda – 4, D. Kondrat 
– 1, K. Halicki – 1, J. Łysik – 1, K. 
Aniśko – 1.
Trener: 
Grzegorz Gudalewski
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Zleć nam swoją
 reklamę

redakcja@infosokolka.pl

Znasz ciekawą osobę, którą warto 
przybliżyć naszym Czytelnikom, z ochotą 

o niej napiszemy. Czekamy na sygnał. 
Redakcja

Mściciel
Politechniczny
Politechnika Białostocka od dawna była 
odwiecznym kierunkiem wypraw piw-
kowo-grillowo-plenerowych. Legendarne 
,,murki” znane są każdemu – nawet oso-
bom niezwiązanym z uczelnią. Niedawno 
było ,,otwarcie sezonu”, a że czystym przy-
padkiem byłem akurat w Białymstoku, 
głupio byłoby nie iść. Paczka znajomych 
zapaliła się do tego pomysłu, więc mało 
mówiąc, jeszcze mniej mogąc, udałem 
się na miejsce. Po drodze zgarnęliśmy 
giętą podwawelską, grill, piwo i resztę 
niezbędnych rzeczy. Na murkach szybko 
wybraliśmy miejsce i w spokoju zaczęli-
śmy imprezę. Nie byliśmy jedyni – wokół 
była masa ludzi. Dziwna rzecz – większość 
miała najwyżej 17 lat. Problemowi nie byli, 
siedzieli w swoim towarzystwie i szczerze 
mówiąc, nie wyglądali na zadowolonych. 
Wszystko było w porządku, kiełbaski się 
piekły, pogoda dopisywała… Do czasu, aż 
przyszedł nowy nabór – ledwo po gimna-
zjum. Stanęli na drugim końcu placu, coś 
tam popluli, pokrzyczeli na siebie nawza-
jem i zaczęli rozbijać butelki. My kierowa-
ni poczuciem sprawiedliwości wstaliśmy, 
żeby przy pomocy blitzkriegu nauczyć 
ich szacunku do matki natury, matki po-
libudy oraz w ogólności do współimpre-
zowiczów. Zanim zdążyliśmy podejść, 
z akademika wyszedł On. Mściciel Po-
litechniczny. Metr siedemdziesiąt dwa 
wzrostu, kilogramów coś koło sześćdzie-
sięciu. Na nosie okulary, na ciele flanela 
informatyka i wytarte spodnie. Mściciel 
podszedł do towarzystwa i grzecznie po-
prosił o posprzątanie szkła i wyniesienie 
się z terenu imprezy. Towarzystwo odmó-
wiło, lżąc go i wyśmiewając. Nie był to 
najlepszy pomysł, na jaki wpadli w tym 
miesiącu. Polibudziarz kilkoma szybkimi 
ruchami poprawił im ustawienie nosów, 
pozbawił kilku zębów i przestawił trzy 
kostki. Ci, którzy dali radę stać, szybko 
posprzątali kolegów razem ze śmieciami. 
Wyraźnie zadowolony mieszkaniec aka-
demika odwrócił się na pięcie i poszedł 
programować dalej. Nie każdy bohater 
nosi peleryny… Piotr Krasnodębski

Dyżury Aptek  w Sokółce
13.04 Apteka Na Białostockiej Nowa Farmacja, ul. Białostocka 8/10 lok. 1,tel. 85 711 24 62; 14.04 Apteka ogólnodostępna**,ul. Grodzieńska 78,tel. 85 
711 20 14; 15.04 Apteka „Pharmacia” ul. Białostocka 128 tel. 85 307 04 34; 16.04 Apteka „Arnika”, Os. Zielone 1,tel. 85 711 95 80; 17.04 Apteka „Dbam 
o Zdrowie”, Pl. Kościuszki 17,tel. 736 697 812; 18.04 Apteka „Cefarm”, ul. 1 Maja 17,tel. 85 711 23 86; 19.04 Apteka ogólnodostępna,ul. Grodzieńska 
6A,tel. 857 11 52 34

 Staramy się być szkołą sukcesu!
	 Zespół Szkół im. gen. 
Nikodema Sulika w Dą-
browie Białostockiej po-
trafi zaskoczyć. Podczas 
Dnia Otwartego przywitał 
odwiedzających oryginal-
nie zaprezentowaną ofertą 
edukacyjną.
	 Zapytaliśmy Dyrekto-
ra ZS Jarosława Budnika o 
to, co szkoła ma do zaofe-
rowania tegorocznym ab-
solwentom gimnazjów.

	 W tym roku nasza 
oferta jest skierowana do 
kandydatów chcących uczyć 
się w Liceum Ogólnokształ-
cącym. Są to trzy profile: 
prawniczo-medialny, poli-
techniczno-medyczny oraz 
mundurowo-sportowy. Pro-
fil prawniczo-medialny jest 
dla osób, które są bardziej 
humanistyczne, artystyczne, 

językowe. Mamy też dla nich 
konkursy, w ramach których 
mogą się rozwijać czy zdo-
bywać sukcesy. Profil po-
litechniczno-medyczny to 
oferta dla osób, które chcia-
łyby rozwijać umiejętności 
w zakresie przedmiotów ści-
słych. Przygotowaliśmy dla 
nich również projekt, który 
zgłosiliśmy do programu 

Erasmus. Profil mundurowo-
-sportowy to piłka ręczna na 
bardzo wysokim poziomie. 
Nasza reprezentacja uczest-
niczy w rozgrywkach piłki 
ręcznej i walczy o baraże do 
pierwszej ligi, tak że jest to 
już coś naprawdę kosmiczne-
go. Mamy w swoim składzie 
reprezentanta Polski w piłce 
ręcznej juniorów! Druga część 
tej klasy to klasa mundurowa 
w formule sportowej, oto-
czona partnerami takimi jak: 
WKU, WOT, SG i wspierający 
nas ze wszystkich sił Szymon 
Motwicki.
	 Drugi typ naszej oferty 
to Szkoła Branżowa kształcąca 
w wielu zawodach. Współpra-
cujemy przy realizacji tego po-
mysłu z OHP w Wasilkowie, 
który nas także bardzo mocno 
wspiera poprzez organizację i 
udział w różnych projektach. 

Dzięki temu nasi uczniowie 
mieli okazje wyjeżdżać na za-
graniczne staże.
	 Prezentujemy dzisiaj 
cały szereg stoisk związa-
nych z funkcjonowaniem 
naszej szkoły. Nie jest rzeczą 
przypadkową, że dostajemy 
najwięcej stypendiów w po-
wiecie. Staramy się być szkołą 
sukcesu, szkołą motywującą 
do tego, żeby ten sukces osią-

Zespół Szkół im. gen.
N. Sulika w Dąbrowie
Białostockiej

wództwa podlaskiego. Nawet przyjeżdżające 
do nas na zawody drużyny z innych szkół tak 
o nas mówią. To nie przypadek, to jest ciężka 
praca naszych instruktorów. Jeśli idzie o klasę 
mundurową, jest podobnie. Janusz Bielaw-
ski emerytowany rezerwista SG oraz Tomasz 
Leszkowicz, który jest instruktorem taekwon-
do - to ich zasługa, przez ich ciężką pracę, czę-
sto wieczory spędzone w podróży z uczniami, 
młodzież się garnie do nas. Ma tutaj ofertę nie 
tylko w szkole, ale też poza nią. Ma możliwość 
wyjazdów, chociażby w celu doskonalenia 
swoich umiejętności na strzelnicy sportowej w 
Piątnicy czy do Warszawy na różne obchody i 
uroczystości.

	 Podczas "Dnia Otwartego" można było 
podziwiać wyczyny i musztrę klas munduro-
wo-sportowych oraz efektowny pokaz druży-
ny piłki ręcznej i obejrzeć wystawę "Weterani 
są z nami".

Patrycja A. Zalewska

gać i wydaje mi się, że 
w dużej mierze tak się 
dzieje.

	 Macie uczniów 
również spoza granic 
Polski...

	 To też jest taki 
fenomen, nowy ele-
ment, który będziemy 
kultywować 
i rozwijać. 
Zapraszamy 
Polaków z 
Białorusi do 
tego, żeby 
uczyli się w 
naszej szko-
le. Mamy 
dziewczynę 
w II klasie i 
siedem osób 
w I. Jeste-
śmy bez-
pośrednio 
po wizycie 
w Lidzie na Białorusi, gdzie 
mamy swoją bazę. Wspólnie 
ze Związkiem Polaków na 
Białorusi przekonujemy mło-
dych, że to jest ciekawa alter-
natywa dla Polaków, którzy 
chcą się uczyć w Polsce i tutaj 
studiować. Wydaje mi się, że 
mamy w tym temacie bardzo 
optymistyczne perspektywy 
na przyszły rok. Posiadamy in-
ternat, który funkcjonuje rów-
nież jako weekendowy, to nam 
bardzo pomaga. Dzięki temu 
uczniowie z Białorusi raz w 
miesiącu wyjeżdżają do siebie, 
a pozostałe tygodnie spędzają 
u nas. Rozwijają umiejętności 
językowe.

	 Czym przyciągacie mło-
dzież z odległych miejscowo-
ści województwa?

	 Jest to wyzwanie... My-
ślę, że głównie poziomem na-
szej klasy mundurowo-spor-
towej i piłką ręczną. Mamy 
ucznia z Białegostoku, Gołda-
pi. Jesteśmy jedynym w woje-
wództwie ośrodkiem szkole-
nia piłki ręcznej na poziomie 
ponadgimnazjalnym. Dlatego 
jeśli ktoś chce rozwijać swoje 
zdolności w tej dyscyplinie, po 
prostu musi do nas przyjść. To 
jest stolica piłki ręcznej woje-


